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ten ponosić będzie państwo polskie hib 
też państwo praskie. Sprawę ta  jest mię- 
dz-y innemi przedmiotem toczących się o- 
becnie w Berlinie obrad.

Godnem nadmieniema jest, ż& ordyna- 
cja miejska rozporządzeniem z dnia 2 ще- 
ja została o tyle zmieniona, że odtąd dn- 
cbowni i nauczyciele mogą być członka- 
mi magistratów. Również w maja odbyły 
się wybory do reprezentacji wiejskich i 
wybory sołtysów. Stosownie do zasad 
demokratycznych nastąpiła zmiana ordy-’ 
nacji wiejskiej rozporządzeniem z dma 
29 marca.

Celem dalszego spolszczenia urzędów 
zlecono rejencji organizację urzędów sta-
nu cywilnego.

Rozporządzenie z dala 15 maja uato- 
nowiło język polski jako nrzędowy język 
władz administracyjnych. Za zezwołe- 
niem naczelników wyższych władz pjro- 
wincjonalnych dopuszczony! jest język aie- 
mieeki jako pomocniczy.

Do spolszczenia naszej dzielni су przy- 
czyniają się także rozporządzenia, naka- 
żujące usunięcie niemieckich napisów na 
gmachach publicznych, tablicach ulicznych 
1 drogowskazach, oraz rozporządzenie o. 
zmianie i ustaleniu nazw miejscowości z 
dnia 17 maja. Przywrócenie dawniej- 
szych• nazw następuje przy współpracy 
prezesa Wÿaziâïü historycznego Towarzy- 
^twa Przyjaciół Nauk ks. prób. Kozimow- 
skiego.

Specjalne cele miały na względzie roz 
porządzenia rozszerzające prawa do 
wsparć i zapomóg rodzin żołnierzy, sto- 
żących w wojsku połskiem i rozporządzę- 
nie o rentach wojskowych, które ustana- 
wia Urząd Rent Wojskowych a wypłaca 
rejencja. Dalej brał Wydział Adininź- 
stracyjny czynny udział przy obradasa 
nad ustawą o poborach urzędników i de- 
kretem o klasyfikacji urzędników z dnia 
31 lipca. Z inicjatywy Wydziału Admi- 
nistracji wyszło rozporządzenie o właści- 
wośeiach mianowania urzędników cywil- 
tiych z dnia 2 czerwca.

Podatki ściągano te same co w Niem- 
czeeh.

Stan obecny administracji może eie 
idealny, ale oglądając go z szerokiej pe- 
lyferji przyznać trzeba, że życie państwo- 
we ani na chwilę nie zostało zastanowią- 
ne, że przeszliśmy bez wstrząsów do cfawi- 
li obecnej i że Komisariat czynił, co było 
możliwe.

W zastępstwie bawiącego w Warsza- 
wie szefa Wydziału Sądownictwa p, Zyg. 
Seydy referuje o tym dziale także dr. 
Piechocki. W społeczeństwie panuje od- 
nośnie do sądownictwa pewne rozgory- 
ezenie. Ale są wielkie trudności, brak 
sił prawniczych mogących zastąpić siły 
niemieckie. Spolszczenie będzie mogło 
nastąpić, gdy przysposobi się nowe siły 
i ściągnie odpowiednią ilość prawników 
z innych dzielnic. Radykalna zmiana 
'febecnie niemożliwa Utworzono kursy i 
egzaminy dla referendarjuszy i sekretarzy 
sądowych. Na razie istnieje konieczność, 
utrzymania obecnego stanu rzeczy, jeśli 
się nie chce zrezygnować z działalności 
sądów, tak potrzebnych dla normalnego 
pulsowania życia gospodarczego i so- 
cjalnego.

Następuje dyskusja nad referatem».
Pan Kujawski ze Sremn podnosi po- 

trzebę popierania sztuki artystyczno-de- 
koracyjnej. Należy — jego zdaniem — 
usunąć ośmiogodzinny dzięń pracy, aby 
wolno było dłużej pracować. Składy ku- 
nieckie powinny być wi&csorera dłużej 
otwarte.

działalności Komisariatu w dziedzinie 
administracji krajowej.

Komisariat działał — mówił — pod 
hasłem usuwania krzywd, które nam rząd 
pruski wyrządził w dwojakim kierunku: 
osobowym, przez usuwanie członków na- 
szego społeczestwa, i rzeczowym: przez 
ustawy wyjątkowe. Reorganizacja oso- 
bowa walczy nadal z brakiem sił wykwali- 
fikowanych. Dalej nie wolno nam też 
zbyt wiele sił usuwać z życia gospodar- 
czego.

To są trudności w ustroju urzędów. 
Dalsze trudności płyną z dołu. Dusza na 
szego społeczeństwa wygląda obecnie po 
wojnie inaczej niż przed wojną. Wzmo- 
gły się szalenie krytycyzm, niecierpliwość 
i zdenerwowanie. Porównywanie stanu 
obecnego z dawniejszym zwykle niespra- 
wiedliwe. Czekaliśmy nieraz na odpo- 
wiedzi z ministerstw berlińskich całymi 
miesiącami. Dzisiaj ma być wszystko na- 
tychmiast załatwione. Przybywają bez- 
ustannie delegacje, każda wysuwa swoje 
sprawy jako najważniejsze. Cierpi przez 
to normalny tok spraw.

Byliśmy przed wojną społeczeństwem, 
powiedziałbym, prywatnem społeczeń- 
stwem rządzonem. Dzisiaj stajemy się 
społeczeństwem rządzącem. Ta zmiana 
nie przenikła jeszcze do naszej psychiki. 
Dawniej mieliśmy tylko warstwy socjal- 
ne, w pośród których byli wszyscy rów- 
путі. Dzisiaj musimy od razu ustosun- 
kować się do władzy administracyjnej, 
która wyrosła z naszego łona, i uznać w 
naszych, kolegach od wczoraj władze i 
przełożonych. Gdy każdy będzie widział 
w urzędniku część majestatu państwa i 
każdy urzędnik będzie sobie świadom 
odpowiedzialności za każdą, chociaż naj- 
drobniejszą czynność swoją, to dojdziemy 
do cehi.

Referent cytuje zmiany w dziedzinie 
administracyjnej, a więc co do administra- 
cji ogólno-krajowej, obsadzenie stanowisk 
naczelnego prezesa, prezydenta rejencji, 
starostów powiatowych i prezydenta poli- 
cji przez Polaków zaraz na początku prze- 
wrotu. Ususnięto dalej różnych radców 
rejencyjnych a w kwietniu i maju prze- 
prowadzono ogólne spolszczenie komisar- 
jatów obwodowych (Distriktskommissa- 
riate). Wydział obwodowy nie odpowia- 
dający w obsadzie zmienionym warunkom 
w Iipcu rozwiązano. W spolszczeniu or- 
ganów samorządu następujące fakty nale- 
ży podkreślić:

W miejsce złożonego w drodze dyscy- 
plinarnej starosty krajowego Niemca wy- 
brał wydział prowincjonalny skompleto- 
wany w myśl rozporządzenia z dnia 8 mar- 
ca 1919 przez nominację Komisariatu sta- 
rostę krajowego Polaka, który przepro- 
wadza spolszczenie urządzeń i zakładów 
prowincjonalnych.

Rozporządzeniem z dnia 23 kwietnia 
zniesiono sejmiki i wydziały powiatowe. 
Na mocy tegoż rozporządzenia prezes re- 
jencji mianował po wysłuchaniu powiato- 
wyc-h rad !udowych nowych członków wy- 
działów powiatowych, na które przeszły 
wszelkie prawa i obowiązki sejmików po- 
wiatowych.

W maju i czerwcu dokonano nowych 
wyborów do magistratów, rozwiązanych 
rozporządzeniem z dnia 9 maja. Niestety 
wybory nowych burmistrzów napotykają 
w niektórych miastach na wielkie trudnoś- 
ci z powodów finansowych. Nie jest bo- 
wiem wyjaśniona kwestja, czy miasta bę- 
dą musiały nadal wypłacać pensje burmi- 
strzom złożonym z urzędu, czy *eż ciężar

cia, ponieważ w niczem nie brał udziału, 
poczem wzniósł ręce ku niebu i jeszcze 
raz błagał, ale to nic nie pomogło; nie- 
szczęśliwy musiał uledz mordercom. Po- 
zostawia on żonę i siedmioro dzieci.

Pesei Skirmunt u króla włoskiego,
R z y m .  (PAT), Ceremonia wrę- 

czenia listów uwierzytelniających przez 
posła polskiego Konstantego Skirmunta 
przy Kwirynale odbyła się w niedzielę 3 
sierpnia.

W pozłociałej dworskiej karocy, zaje- 
chał po posła polskiego mistrz ceremonii 
ks, Maxim Dl. Fragnico. — Wybór oeoby 
mistrza ceremonii nie był wcale przypad- 
kowy. Matka księcia Fragnico była Pol- 
ką. Król życzył sobie, aby pierwszego 
posła odrodzonej Polski przyjmował dyg- 
uitarz dworski, złączony z nasza ojczyzną 
nietylko węzłami sympatji, ale i krwi.

W chwili zjazdu karocy dworskiej i 
trzech samochodów wiozących cały per- 
sonał poselstwa polskiego na dziedziniec 
kwirynału

gwardja oddała honory wojskowe.
Wielki mistrz ceremonii książę Bursa 

TfO)mo powitał posła u wejścia i prze- 
prowadził do króla.

Audyencja u króla trwała blisko pół 
godziny i miała charakter niezwykle życz- 
liwy i przyjazny. Król zaznaczył w roz- 
mowie, że

cieszy się niezmiernie ze wskrzeszę- 
nia Polski,

dla której było zawsze tyle sympatji we 
Włoszech dodając, że dla urzeczywist- 
nienia tego najpiękniejszego snu trzeba 
było upadku trzech wielkich mocarstw. 
Następnie przytoczył nazwiska Polaków, 
którzy walczyli o zjednoczenie Włoch, 
Rydzewskiego, Jaraczyńskiego, Poniń- 
skiego.

Mówiąc o węzłach kulturalnych i zwią 
zkach krwi łączących narody Włoch i 
Polski, król nie omieszkał podkreślić, że i

w jego żyłach płynie krew polska.
W czasie audyencji król wypytywał 

posła Skirmunta bardzo szczegółowo o sy- 
tuację polityczną, ekonomiczna i militar- 
ną Polski.

Z podziwem wyraził się o waleczności 
naszego wojska, które bije się w tak  trud- 
nych warunkach.

Gruzini ehea nawiązać stosunki
i  Polska.

Od paru dni bawi w Warszawie repre- 
zentant Gruzinów kaukaskich. W rozmo- 
wie z współpracownikiem rosyjskiego 
dziennika ,.Riecz" reprezentant Gruzyi 
mocno podkreślił, że jego ojczyzna jest 
wrogo usposobiona wobec dawnej Rosji i 
że będzie bronić bezwzględnie swej nie- 
podległości zarówno przeciw bolszewi- 
kom, jak Denikinowi, natomiast pragnie 
jak najlepszego stosunku z Polską.

M r «  iikwidacyjne t e e i n e j  
B id? Ludowe],

(Drugi dzień obrad).
Obrady drugiego dnia otwiera prezes 

dr. Krysiewicz krótko po 12.
Na wstępie dr. Piechocki, szef Wy- 

dżudu Administracyjnego, zdaje sprawę z

/  Rodzice polseyl Uczcie dzieci Wasze 
mówić, czytać i pisać po polsku!

/ W razie śmierci stałego (przez 3 mie- 
(siące) abonenta wskutek nieszczęśliwego 
wypadku otrzymają spadkobiercy jegtf 100 
marek, jeżeli śmierć nastąpiła na wierzchu, 
a 50 marek, leżeli nastąpiła pod ziemi*, 
Bliższe warunki otrzyma każdy na żądanie 
od Wydawnictwa w Bochum.

Z krwawych dni na Górnym Śląsku,
״ Gazeta Opolska“ pisze:
Z obwodu przemysłowego dochodzą 

nas codziennie coraz groźniejsze wiado- 
,mości o szczegółach powstania i o barba- 
rzyńskiem zachowaniu się żołdactwa nie- 
mieckiego względem nie tylko polskiej, 

;ale po części także niemieckiej ludności, 
i Zachowanie to nie ustępuje wiele prak- 
!tykom siepaczy i katów pierwszych chrze- 
i ścian. Tak n. p. w Goduli w pobliżu pro- 
!bóstwa ustawili żołnierze niemieccy przy 
i płocie szereg powstańców, kazali im się 
;trzymać płotu i bili ich batami i kijami 
 tak niemiłosiernie, że miejscowy ksiądz׳
‘Proboszcz po dwakroć wychodził i prosił 
,'oprawców, aby zaniechali wreszcie tego 
;znęcania się nad nieszczęśliwymi. Prośby 
(te jednak nie odniosły skutku. — W Mur- 
;kach pod Tychami pewien 18-letni mło- 
fdzieniec został za to rozstrzelany, że stal 
(przy trupie poległego powstańca i ze 
(współczuciem mu się przyglądał. Zapew- 
niai, że jest niewinny, że w rozruchach 
nie brał żadnego udziału, a gdy mu jednak 
nie darowano, lecz oświadczono, że bę- 
dzie rozstrzelany, prosił, aby przynaj- 
mniej posłano po księdza dziekana Kapicę, 
iżby się mógł wyspowiadać. Zdecydowa- 
ińo się wreszcie jego woli i uczynić za- 
;dość. Ks. Kapica przybył i wysłuchał 
spowiedzi młodzieńca, który potem wy- 
'buchł płaczem; także ks. dziekan Kapica 
‘od płaczu powstrzymać się nie mógł. —! 
(W wielu wypadkach rozstrzelał grene- 
5z1!c brata jednego za dragir<0, którego 
jcbcial aresztować, a nie zastał w domu. 
Rodowity Niemiec Jan Gripp, pochodzący 
z  Szlezwiku-Holsztyna, a mieszkający o- 
!becnie w pow. lublinieckim, pisze nam, 
fee nie umie ani słowa po polsku i jest zu- 
!pełnie bezpartyjnym, ale nie ma słów 
oburzenia i zgrozy na zbrodnie grencszu- 
*u. Otrzymałem — tak pisze -— wiado- 
mość z Lipin (pod Bytomiem) o śmierci то . 
jej szwagrowej; udałem się więc zaraz 
Itamdotąd na pogrzeb. Przeczuwałem coś 
strasznego, gdy przechodziłem ulicami Li- 
|pin i widziałem wielkie ślady krwi; i 
!rzeczywiście gdy wstąpiłem do domu то- 
jego szwagra, dowiedziałem się od tegoż, 
że grencszuc jego żonę zabił. Otóż szwa- 
gier i szwagrowa byli jeszcze z innymi 
ludźmi zatrudnieni przy młóceniu zboża; 
!wtem nadjechał nagle pociąg pancerny z 
!pijanym grencszucem, który, nie pytając
0 nic, zaczął strzelać do młócących, przy- 
(fezem mojej szwagrowej przez odłamek 
!granatu zostały kolana oderwane. Tego 
nie było dosyć, gdyż oprawcy, zamiast 
[jak na prawdziwych żołnierzy przystoi, o- 
patrzyć nieszczęśliwą, chwycili za kolby
1 dobili ją. Teraz pozostał mąż z sześ- 
ciorgiem dzieci. — Również — pisze da- 
lej p. Gripp — zastrzelono kolejarza. 
Niemca (ein rein deutscher Eisenbahner). 
Prosił on grencszuc o dajowanie. mu__ży-
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abstynentów i tam też mieli na ״Wiarusa“, 
o Piesze, Mańkowskim i Brejskim dysku- 
tować.

Jako sekretarz owego to w. oświad- 
czam, iż nigdy na zebraniach abstynen- 
tów to się nie działo. Jeżeli Szan. autor 
korespondencji słyszał to na innem miej- 
scu i na innych zebraniach, to nie powi- 
nien tego przypuszczać, że te burdy za- 
chodzą także w towarzstwach abstyneib 
■kich. .

Stanisław IComosiński.

Rezolucja z Holthausen.
My członkowie N. S. R. w Holthausen, 

zebrani dnia 3 sierpnia w lokalu p. El- 
linghausa protestujemy stanowczo przeciw; 
nadużywaniu naszej organizacji politycz- 
nej oraz przeciw pisaniu obelżywych ar- 
tykułów w ״Narodowcu“ przeciw naszym 
przywódcom, ponieważ artykuły takie i 
szkodzą ogołowi robotniczemu.

Zarządowi dzielnicowemu dajemy wô־  
tum zaufania i wzywamy go, aby stale, 
stal na swem stanowisku, a my popierać; 
będziemy •jego program.

Protestujemy przeciw temu jakoby & 
Piecha jeździł i na wiecach napadał na 
Wielkopolską. Pan Piecha zawsze stał w 
obronie robotnika i oświecał lud na wie- 
each i zebraniach.

Komitet Wykonawczy uważamy ze; 
najwyższą władzę na obczyźnie.

Zebrani stanowczo potępiają tworzenie׳ 
pokątinch biur remigracyjnych i uważają 
je za pokątny handel.

Zarząd.

Protest filji N. S. R. z St.-Bnschhausea.1
My zebrani członkowie w liczbie 36, 

protestujemy jak najenergiczniej przeciw! 
przekrętnej pracy p. M. Kwiatkowskiego. ' 
Przedewszystkiem protestujemy przeciw, 

napadom na Zarząd Dzielnicowy, który z 
poświęceniem pracuje dla dobra Nar odo- ; 
wego Stronnictwa Robotników za co mu 
wyrażamy nasze zaufanie i oświad-; 
czarny, że przy nim stać będziemy, a p.; 
M. Kwiatkowskiemu wydawcy ״Narodo- 
wca“ i innym mu podobnym radzimy nie 
mieszać się w sprawy robotnicze i nie siać 
pomiędzy ogół ziarna niezgody.
Zarząd filijny N. S. R. w St.-Buschbausen. i

rozwiązuje, wyrazić cześć i uznanie przed 
stawieielom tego kierunku, których pracy 
i wysiłkom w niemałym stopniu zawdzię- 
czarny, że nie byliśmy po stronie zwycię- 
żonych ale zwycięzców.

Zebrani powstają z miejsc.
Wskazawszy dalej na owoce działał- 

ności Komisariatu, mówca wyraża mu u- 
znanie i cześć za to. że łódź polską na- 
szej dzięlnicy doprowadził cało i bez- 
piecznie do spokojnej przystani Rzeczy- 
pospolitej (oklaski).

Na zakończenie wyraża dr. Krysie- 
wicz cześć jenerałowi Dowborowi-Muś- 
mekiemu za organizację armii i kończy 
wśród oklasków hołdem dla żołnierza poi- 
skiego, poległego w obronie naszej ziemi. 
״ Niechaj pamięć bohaterów będzie nam 
zawsze drogą. Niech Polska o tych naj- 
lepszych swych synach nie zapomni.“ .

Dr. Koszutski wnosi hołd dla Naczel- 
піка Państwa.

Komisarz Poszwiński dziękuje za u- 
znanie dla Komisariatu i wyraża podzię- 
kę współpracownikom.

Okrzykiem:' ״Niech żyje wolna, nie- 
podległa, zjednoczona Polska“ kończą się 
obrady o godzinie 4 i pół. 1

Po zamknięciu posiedzenia odbyła się 
wspólna fotografia.

.“Dziennik Berliński״

Profesor Wundt o obronie raflgii.
Uważany w Niemczech za wyrocznię 

w sprawie nauk filozoficznych i moral- 
nych prof, tmiw w Lipsku Wilhelm Wundt 
cgłesza w sprawie zamierzonego w pier- 
wszym okresie rewolucji usunięcia nauki 
religii w szkołach niemieckich obszerniej- 
sze oświadczenie, które zwróćito po w- 
szechną uwagę.

Wur.dt uważany za przedstawiciela t. 
zw. przyrodniczego światopoglądu w ka- 
te goryczuy sposób sprzeciwia się miano- 
wicie usunięciu nauki religii ze szkoły i 
uważa za błędną teorję zastąpienia nauki 
religii nauką moralności, Niezależnie od 
tego domaga się aby na najwyższym stop- 
niu nauki wprowadzono naukę o państwie, 
f'barakterystycznem jest wyrażenie 
Wundta, który dążenia do usunięcia reli- 
eii uważa za przestarzałe.

Rezolucja z Gelsenkirchen-Ueckendorf.
My zebrani członkowie N. S. R. na po- ; 

siedzeniu w dniu 24 sierpnia ęb. protestu-: 
jemy przeciw wszystkim warchołom igno- 
rającym powagę naszych najwyższych’ 
władz t. j. Komitetowi Wykonawczego.; 
Protestujemy również ' przeciw tym, któ- 
rzy sieją niezgodę i nienawiść pomiędzy 
zorganizowanymi robotnikami, usiłując ich' 
przez to rozbić i osłabić, go szkodziłoby; 
samodzielnemu ruchowi robotniczemu w 
osiągnięciu przynależnych mu praw oby-; 
watelskich i polepszeniu jego bytu. Pracę

Buch w towarzystwach.
Sprostowanie z Dahlhausen.

Szan. Redakcję ״Wiarusa Polskiego“ 
w Bochum proszę o zamieszczenie mego 
oświadczenia:

Czytając w nr. 190 ״Wiarusa Polskie- 
go“ korespondencję z Dahlhausen zauwa- 
,żyłem, iż nie wszystko co Szan. autor ko- 
respondenci! pisał zgadza się z prawdą. 
Nieprawdą jest, że owi ludzie cieszą się 
swą mądrością najwięcej w towarzystwie

3. Wreszcie sprawy przeciw żołnie- 
rzom, którzy wstąpili do wojska polskiego 
do 1 kwietnia b. r. umorzyć resp ula- 
skawić za czyny popełnione przed wstą- 
pieniem do wojska, z pewnemi ograniczę- 
niaml

Wniosek p. Szumanówny z Torunia:
Komisariat i Nacz. R. L. proszą rząd 

polski o niezwłoczne podjęcie starań ce- 
Iem jak najszybszego przystania komisji 
lub wojska do Prus Królewskich, aby za- 
pobiec dalszemu wywozowi żywności i te- 
gorocznych żniw przez Niemców i wy- 
bnchowi zaburzeń mogących stąd wy- 
niknąć.

Następują obrady nad punktem 4 po- 
rządku obrad • sprawa rozwiązania N. R.
L. i likwidacji Komisariatu.

Prezes p. Dr. Krysiewicz wygłasza 
piękne przemówienie, kreślące w głów- 
nych rysach dzieje zadania i główne 
i stopnie działalności N. R. L. i Komisar- 
jata i zgłasza następujący wniosek:

Naczelna Rada Ludowa zebrana w Po- 
znaniu w dniu 19 sierpnia 1919 r. uchwa- 
la co następuje :

Zważywszy, że części b. dzielnicy pru- 
skiej na mocy traktatu wersalskiego z 
dnia 28 czerwca b. r. stanowią już inte- 
gralną część Państwa Polskiego, zważyw- 
szy dalej, że b. dzielnica praska podlega 
przepisom ustawy uchwalonej przez Sejm 
Rzeczypospolitej Polskiej dnia 1 sierpnia 
b. r. a stającej się prawomocna z dniem 
ogłoszenia w ״Dzienniku Praw“ —

rozwiązuje się stworzoną przez sejm 
dzielnicowy dnia 5 grudnia 1918 r. , orga- 
nizację polityczną Polaków zamieszka- 
łych w dotychczasowych granicach Rzeszy 
niemieckiej“ oraz jej organów przewi- 
dzianych w § 2 a ustaw, a likwidację Ko- 
misarjatu porusza się w myśl wyżej wy- 
mienionej ustawy sejmowej ministrowi dla 
byłej dzielnicy pruskiej.

Wniosek uchwalono jednogłośnie bez 
dyskusji.

P. Kujawski wyraża uznanie i cześć 
prezesowi Dr. Krysiewiczowi, święcącemu 
zarazem święto imienin (zebrani powstają) 
i zgłasza wniosek, aby uchwalono w do- 
wód czci z funduszów N. R. L. 15 łys. 
marek do dyspozycji na cel przezeń wska- 
zany. Zebrani wnoszą okrzyk ״Niech 
żyje“ i uchwalają wniosek jednogłośnie.

Dr. Krysiewicz dziękuje za uznanie i 
daje wyraz uczuciom, które nas ożywiały, 
gdy po klęsce niemieckiej nadeszła chwi- 
la oswobodzenia z jarzma niemieckiego. 
Chwila ta znalazła grunt przygotowany — 
cały zabór czuł, że dla Polski lepsze 
czasy nadejdą dopiero z chwila rozgromił 
Niemiec. Tylko wygrana oaństw zachód- 
nich mogła nam przynieść wyzwolenie. 
Wskazawszy jakie zasługi około krzewie- 
nia tej myśli politycznej ma Komitet Na- 
rodowy w Paryżu, wysłannik naszego za- 
boru Dr. Marjan Seyda i ten który stał 
na czele Komitetu — Roman Dmowski, 
wnosi, aby w tej chwili, gdy N. R. L. się

Pan ־Куба mówi o wrogiej ־Koaüsarja- 
towi działalności pp. Brejslriego, Mań- 
kowskiego, Piechy, wysoce szkodliwej i 
wywołującej zamęt, umawia działalność 
utworzonego przy Komisariacie Biura Re- 
migracyjnego w Wanne i domaga się wy- 
datnego uwzględnienia wychodźców przy 
obejmowaniu pracy w zakładach państwo- 
wych. Wychodźtwo dostarczyć może 
1 200 kolejarzy.

Pan Koszutski podnosi niedomagania 
w sądownictwie, utrudnienia zeznań, poi- 
skich przez sędziów Niemców i domaga 
się szybkiego zamianowania notariuszy 
Polaków.

Pan Sławski wykazuje trudności spoi- 
szczenią notariatu, będącego częścią era- 
lego sądownictwa. Notariat bedzie poi- 
ski gdy całe sądownictwo bedzie polskie. 
(Eksperymenty w sądownictwie są niebez- 
pieczne i nie dopuszczalne.

Pan Koszutski polemizuje z  p. Sław- 
sldm, występując przeciw zbytniej forma- 
łistyce niektórych prawników.

Pan Donaj porusza kwestję koncesji 
dla aptek, p. Cegiełka potwierdza skargi 
wychodźtwa na działalność pp. Piechy, 
Brejskiego i Mańkowskiego.

Pan Dubiel ze Śląska podnosi cho- 
robliwy objaw dążenia do urzędów i 
niechęć do sprawowania zajęć dotąd spra- 
wowanych w myśl fałszywej maksymy, 
że ״w Polsce chce mieć lepiej o wiele 
lepiej".

Panowie Piechocki i kom. Poszwiński 
wyjaśniają poruszoną przez p. Cywifi- 
skiego sprawę Bydgoszczy, zapewniając, 
7 .9  o ewakuacji urzędów niema mowy, 
że w  miejsce usuwanych ustanawiane 
będą inne a zwłaszcza akademia rolnicza 
i inne projekty gwarantują znaczay 
przypływ ludności polskiej.

Co do Śląska to przez nominację 
posła Korfantego jako delegata rządu poi- 
skiego dla plebiscytu zachowana będzie 
łączność ścisła z tą dzielnicą i troską o 
nią. W Prusach Zachodnich ustanowię- 
nie województwa pomorskiego stworzy 
właściwe ośrodki władzy.

Na tem dyskusja zostaje zamknięta.
Przyjęte zostały następujące wnioski:
P. Koszutskiego w sprawie amnestji:
1. Wnosi się do ministerstwa dla ziem 

polskich pod b. zaborem pruskim i do 
władzy wojskowej, aby przedłożyli Na- 
czelnikowi Państwa projekt dla upamięt- 
nienia chwili ostatecznego przejęcia ad- 
ministracji przez rząd centralny.

Amnestja ma się wzorować na amne- 
stji z 8 lutego 1919 roku.

Amnestja ma obejmować wojskowych 
i cywilnych skazanych przez sąd wojsko- 
wy, połowy i doraźny.

2. Oprócz tej amnestji ograniczonej 
ma być wydana zupełna amnestja za 
przestępstwa tyczące się niewydania bro- 
ni itp. — Bieżące sprawy mają być umo- 
rzone.

nienawiści w milczeniu. Twarze miały wy- 
raz zawzięty.

W tem prefekt dał znak: wówczas po-, 
jawił się ten sam starzec, przebrany za 
Charona, który wywoływał na śmierć gla-j 
djatorów i przeszedłszy wolnym !trokiem 
przez całą arenę, wśród głuchej ciszy, za- 
stukał znów trzykrotnie młotem we drzwi

W całym amfiteatrze ozwał się po- 
mruk:

— C-hrześcjanie! chrześcjanie!...
Zgrzytnęły żelazne kraty; w ciemnych' 

otworach rozległy się zwykłe krzyki ma- 
stygorów: ״ Na piasek!“ i w jednej chwili, 
arena zaludniła się gromadami jakby syl-; 
wanów poobrywanych skórami. Wszyscy.: 
biegli prędko nieco na środek kaliska, kię- 
kali jedni przy drugich, z wzniesionemi w 
górę rękoma. Lud sądził, że to jest pro- 
śba o litość i rozwścieczony takiem tchó- 
rzostwem, począł tupać, gwizdać, rzucać 
próżnemi naczyniami od wina, poogryza-1 
nemi kośćmi i ryczeć: ״ Zwierząt! zwie-i 
rząt!...“ Lecz nagle stało się coś nieocze־; 
kiwanego. Oto ze środka kosmatej gro- 
mady podniosły się śpiewające głosy i w 
tejże chwili zabrzmiała pieśń, którą po 
raz pierwszy usłyszano w rzymskiem cyr-. 
ku:

״ Chrystus regnat!...“ )
• i t • • • * . * • •  • • «

*) .Chrystus króluje Ґ.

{Ciąg dalszy nastąpi.)

gromadzili się dla wyprostowania nóg i 
dla rozmowy. Wszczął się ruch ogólny i 
zwykłe kłótnie o zajmowane poprzednio 
siedzenia. Senatorowie i patrycjusze dą- 
żyli do swoich miejsc. Zwolna uciszał się 
gwar j amfiteatr przychodził do ładu. Na 
arenie pojawiła się gromada ludzi, aby 
tu i ówdzie ograbiać jeszcze pozlepiane 
zsiądłą krwią grudki piasku.

Nadchodziła kolej na chrześcjan. Ale, 
że było to nowe dla ludu widowisko i nikt 
nie wiedział, jak się zachowają, wązyscy 
oczekiwali ich z pewnem zaciekawieniem. 
Nastrój tłumu był skupiony, spodziwano 
się bowiem scen ״nadzwyczajnych, ale nie- 
przyjazny. Wszakże ci ludzie, którzy mieli 
się teraz pojawić, spalili Rzym i odwiecz- 
ne jego skarby. Wszakże karmili się krwią 
niemowląt, zatruwali wody, przeklinali ca- 
ly rodzaj ludzki i dopuszczali się najbe- 
zacniejszych zbrodni. Rozbudzonej niena- 
wiści niedość było najsroższych kar i je- 
śli jaka obawa przejmowała serca, to tył- 
ko obawa o to, czy męki dorównają wy- 
stępkom złowrogich skazańców.

Tymczasem słońce podniosto srę wy- 
soko i promienie jego, przecedzone przez 
purpurowe ״velarjum“ , napełniło amfite- 
atr krwawem światłem. Piasek przybrał 
barwę ognistą i w tych blaskach, w twa- 
rzach ludzkich, zarówno jak i w pustce 
afeny, która za chwilę miała się napełnić 
męką ludzką i zwierzęcą wściekłością, 
było coś strasznego. Zdawało się, iż w 
powietrzu unosi się zgroza i śmierć. Tłum 
.zw$jd9 _wesoj£,. zagiął się ״pod w pj^ßj»

Wo się kroplami potu, wargi pośmiały, 
oczy wpadły, zęby poczęły szczękać, a 
ciało chwyciła drżą czka. Po ukończonej 
walce przyszedł nieco do siebie, lecz gdy 
wzięto go na języki, zdjął go nagły gniew 
i począł odgryzywać się rozpaczliwie.

— Ha, Greku! nieznośny ci widok po- 
dartej ludzkiej skóry! — mówił, pociąga- 
jąc go za bredę, Watynjusz.

Chilon zaś wyszczerzył na niego swe 
dwa ostatnie żółte zęby i odrzekł:

— Mój ojciec nie był szewcem, więc 
nie umiem jej łatać.

— Macte ! habet! — zawołało kilka 
głosów.

W ten sposób } inni napadali go, on 
zaś odgryzał się zjadliwie wśród powsze- 
chnego śmiechu. Cezar klaskał w dłonie, 
powtarzał : ״Macte!" i podniecał ich. Po 
chwili jednak zbliżył się Petronjusz i dot- 
knąwszy rzeźbioną w kości słoniowej la- 
sęczka ramienia Greka, rzekł zimno:

— To dobrze, filozofje, aleś w jednem 
tylko pobłądził: bogowie stworzyli cię rze- 
zimieszkiem, ty zaś został demonem i dla- 
tego, nie wytrzymasz!

Starzec popatrzył na niego swemi za- 
czerwienionemi oczyma, wszelako tym ra- 
zem nie znalazł jakoś gotowej obelgi. Na 
chwilę umilkł, poczem odpowiedział jakby 
z pewnem wysileniem:

— Wytrzymam!...
Ale tymczasem trąby dały znak, że 

przerwa w widowisku skończona. Ludzie 
poczęli opuszczać przedziały, w których

HO) HENRYK SIENKIEWICZ

QUO VADIS
'owieść z czasów Nerona dla dojrzalszej 

młodzieży.

(Ciąż dąiszyj
Zwyciężeni legli wreszcie wszyscy. 

Zaledwie kilku rannych klękło na środku 
areny i chwiejąc się, wyciągnęło ku wi- 
dzom ręce z prośbą o zmiłowanie. Zwycię- 
zcom rozdano nagrody, wieńce, gałązki 
oliwne i nastąpiła chwila odpoczynku, 
która z rozkazu wszechwładnego Cezara 
zmieniła się w ucztę. W wazach zapalono 
wonności. Skrapiacze zraszali lud deszczy- 
kièm szafrannym i fijołkowym. Roznoszo- 
no chłodniki, pieczone mięsiwa, słodkie 
ciasta, wino, oliwę i owoc.e. Lud pożerał, 
rozmawiał i  wykrzykiwał na cześć Ceza- 
ra, by skłonić go do tem większej hojności.

'Augustjanie zaś zabawiali się wido- 
kiem Cbilona i przedrwiwaniem z jego da- 
remnych usiłowań, by pokazać ludziom, 
że na walkę i rozlew krwi może patrzeć 
tak dobrze, jak każdy inny. Próżno jed- 
nafc nieszczęśliwy Grek marszczył brwi 
zagryzał wargi i  zaciskał pięści tak, że 
aż paznogcie wpijały mu się w dłonie. Za- 
równo jego grecka natura; jak- ז jego ׳oso- 
biste tchórzostwo, nie znosiły takich wj- 
dawa^ Tearz mu pobladJa, czoło oper-
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Zebranie miejscowej Rady Lod. odbę- 

dzie się w niedzielę, dnia 31 sierpnia rb. 
przed południem zaraz po polakiem nabo- 
żenstwie w lokäln p. EUinghaus.

____________ Miejscowa Rada Ład,
Baczność Hente-Baukaał

Fiłja I  Z. Z. P.: donosi członkom, Ш w  
niedzielę, dnia 31' sierpnia rbi, o gódak !4־ 
po pół.; odbędzie się

ZABAWA 2  TAŃCEM 
w zamknięłęm kole и p. Sehrbrachff, pftÿ' 
Hafen ul. Dzieciom niżej lat 14״wstęp na 
salę wzbroniony. Członkowie, którzy będę• 
udział w zabawie brali,, winni! przynieść' 
kwitarjusz._______ Zarząd,

Pasza dla bydła w-W annę,
rozdzielana będzie w  sposób następujący : 

I. zaraz w młynie Blankenągja w, iWęn- 
ne, ulica Verbindungstr. '

a) dla Świń 40 funt. in ki na Bztu&f ża 
przedłożeniem wykazu : atąstferjalnegoi• 
b) dla nierogacizny: '4 і'ии>: paszy ziamV 
kowej i  2 funt ospy nayzwierzę;

II. od poniedziajirii 1 wrzesnŁs? 
w Wanne u Blankenagla, ul. VerbindungS- 
sir. i w Röhlinghausen u Höbmanna, ulica 
Moltkego:

Dla koni 50 funt. ospy owsianej, W  
funt. mie$ 
deH łab
konnej i  miech melazÿ־.;

Wanne, 27. sierpria ;1019.
Sołtys.

owsianej; 40 funt;, sera-' 
уапЙ suszonej, 40 funt. paszÿ

Baczność! Baczność!
Tow« P olek  Jutrzenka

w Mülheim-Styrum
urządza

w niedzielę dnia 31 ta. m, u p. Woli- 
berga, Oberhausener ulica

w ielką

» в і ї в  tatową
z  tańcem .

Początek o godzinie 4  po południa.
Zarząd.

Baczność Rodacy w Ahlen!

Tow. gimn. .,Sokół“ w Ahlen
urządza sw ą

!!.rocznicę
w niedzielę, dnia 31 sierpnia w strzel- 
nicy (Schtitzenhof) ulica Beckumerstr,

Program.
Od 244  przyjmowanie gniazd i Towarzystw. 
Pochód־ nä nabożeństwo, po nabożeństwie 
ciąg dalszy pochodu. Reszta programu be 

dzie na rocznicy ogłoszona.
Czołem I Wydział.

Komitet Tow, w Brauek-Buttendarf.
W imieniu Koła śpiewu ,Sienkiewicz". Tow. 

św. Stanisława Biskupa i Złednoczenia Zawo- 
dowego Polsk. zasyłają swemu Szan. członkowi

panu Janowi Płaczkowi
oraz jego dozgonnej towarzyszce życia

pannie Katarzynie Stachowskiej 
w dnia ich ślubu (dnia 30-go sierpnia rb- 

jak najserdeczniejsze życzenia.
ZARZĄDY.

Za redakcyę:
W zast. Stanisław Kunca w, Bochum. 

Za druk i  nakład :
,Wiarus Polski״  N.  G. m. t>, И.. Bochum!

botników i 
o godz. 3 pc 

ony jest refe-

(Tow.' gfmn. ״SoKÓł  ̂ w Bochum-Hamme.
W niedzielę, dnia 31 sierpnia rb. po 

poł. o godz. pół 2 wspólne ćwiczenia na- 
stępie wymarsz паї rocznicę,-gniazda w 
Altenbochum. O liczny ־ud^iśf prosi

_____________ ________Wydział.
Baczność Herne-Horsthausen!

Tow. Czytelni Lud. odbędzie swe ze- 
branie w niedzielę, dnia 31 sierpnia rb. 
o godz. pół 2 u p. Hengesbacha.

Zebranie Z. Z. P. 
rzemieślników wierzchom 
poł. u p. Kortego. Za\  
rent.

_ Z. Z. Polskie filja I urządza w nie- 
dzielę, dnia 31 sierpnia rb.

zabawę latową z tańcami. 
Początek o godz. 4 po poł. u p. Henges- 
bacha.

O liczny udział w zebraniach' oraz w 
zabawie prosi
_______________ Miejscowa Rada Lud.

Buer-Hasseł.
Wiec Narodowego Sfron. Robotników

odbędzie się w niedziólę, dnia 31 sierp- 
nia o gonz. pół 1 w poMdnie u p. Grünera, 
Połsumer ulica. O liczny udział prosi 

_____ Zarząd.
Baczność Wannę!

Tow. Czytelni Ludowej urządza w nie- 
dzielę, dnia 31 sierpnia rb'. o godz. 1 po 
południu na sali p.yUnterschemanna 

WIELKI W1EÇ OŚWIATOWY, 
na który wszystkie® Rodaków i Rodafczki 
uprzejmie zapraszamy. Mówca zamiejsco- 
wy. Oświata hidu dokona cudu.

Cześć oświacie!__________  Komitet־.
Baczność Lünen-Süd!

Filja górników Zjedn. Zaw. Polskiego
urządza w niedzielę, dnia 31 sierpnia rb. 
w lokalu p. Meierlinga (dąwn. Mussmann) 

W I E L K A  /Ż,A В A W Ę. 
Muzyka na iHTĆmeh i denta. 

Zorganizowani w Z. Z. P. zamiejscowych 
filji okazać się muszą Icwitarjuszem. O li- 
czny udział prosi Zarzad.

E S S E N .  , .
Tow. muzyczne i teatralne ,,Mickie- 

wicz“ podaje do wiadomości, iż przyszłe ze 
branie odbędzie się w bipdzielę, dnia ЗІ 
sierpnia rb. o godz. Tp przed południem 
w Jokalu p. Brandta, Śeising ulica 16,- Za.- 
prasza się wszystkich członków, ponieważ 
są bardzo ważne sprawy na porządku 
dziennym. Zarząd.
Baczność członkowie Koła śpiewu ״Har- 

monia“ Watenscheid.
Podajemy do wiadomości wszystkim 

członkom i członkiniom, iż nadzwyczajne 
zebranie odbędzie się w niedzielę, dnia 31 
sierpnia rb. o godz. 2 po południu na sali 
p. T. Kuhnen. Ponieważ, pęa obrady przyj- 
dą bardzo ważne sprąWy, przeto, liczny 
udział członków i punlmialne stawienie się 
jest pożądane.
| __ ___ Zarząd.

H erne- H orsthausen.
Lekcja Koła śpiewu‘ ״ SloXvik“ odbędzie 

się w niedzielę, dniń ,31 sierpnia o godz. 
pół 11 przed poł. Punktualność pożądana.

Baczność Datteln i okolica!
Zapraszamy uprzejmie na zebranie 

Tow. Czytelni Lud., które się odbędzie w 
niedzielę, dnia sL^śierpnia rb. o godz. 9 
przed południem w lokalu p. Radomskiego. 
O liczny udział uprasza

Komitet Tow. C. L.
Baczndćś Essen!

Tow. muzyczne i teatralne ,,Mickiewicz“
podaje swym cziopkom oraz lubownikom 
teatru i muzyki do wiadomości, iż przy- 
szłe zebranie odbędzie się w niedzielę, 
dnia 31 sierpnia rb. o godz. 10 przed poł. 
w lokalu p. Donschen, Frohnhauserstr. 53. 
O liczny udział prosi Zarząd.

Rodacy! 
Powołujcie siu 
na ogłoszenia 
w ״ W iarusie 

Polskim,"

•$=§־>»

Zjednoczenie Zawód. Polskie i Towarzystwo św. Wacława 
w Linden

podają swym członkom wiadomości,4־ż umarł nasz bzłonek

ś p .  Antoni Zajdo wieź.
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, 31 sierpnia o godz. 

po południu z domu żałoby przy ul. Holzstr. 11.
O liczny udział w pogrzebie proszą

Zarządy.

myśli' jego i usiłowania zwracać ־"natęży 
nowej przyszłości. Wywieszanie cho- 
rągwi na gmachach publicznych spowo- 
dawałby wśród ludności nowe nieporozu- 
mienia i zatargi.

Ograniczenia w kolejowym rucha oso- 
bowym. Jak  przypuszcza się ogólnie z 
dniem 1 września już nastąpić mają dal- 
sze ograniczenia w ruchu kolejowym i to 
wskutek braku węgli. Ograniczenia na- 
stąpić mają głównie w niedzielę. Jak 
dalej donoszą w wschodnich obwodach 
zapasy węgli starczą zaledwie na tydzień, 
a w południowych Niemczech sprawa ta 
jeszcze gorzej się przedstawia.

Wybory do sejmiku prowincjonalnego. 
W dniu 1 września odbędą się wybory 
do sejmiku prowincjonalnego do którego 
wybranych będzie 123 postów: dla obwo- 
dów rejencyjnych Arnsberg 71, Minden 
23, Monaster 29. Na powiaty Bochum 
miasto i wieś przypadają po 3 mandaty; 
na powiaty Gelsenkirchen po 4, na powiat 
Hattingen 3, na powiaty miejskie Herne i 
Witten po 2, na Dortmund miasto i wieś 
po 5 mandatów.

Bochum. Przed bochumskim sądem 
przysięgłych rozpoczął się proces prze- 
ciw sprawcom rozruchów, które przed nie- 
dawnym czasem miały miejsce przy ulicy 
Wiktcrji. Oskarżonymi o naruszenie spo- 
koju publicznego są ślusarz Augustyn Ko- 
netski i mularz Jan Elshoff. Ponieważ 
dwóch świadków się nie stawiło, na-wnio- 
sek obrońcy odroczono rozprawy.

Harpen. Bochumska izba kama ska- 
zała żonę Henryka B. za różne kradzieże 
na 3 miesiące i tydzień więzienia.

Welper. 18-letni syn rodziny Reith 
posprzeczał się w hucie Henrichsa z kole- 
gą. W czacie sprzeczki kolega uderzył 
Reitha tak silnie szufelką w głowę, że ten 
niebawem zmarł. Ojciec nieszczęśliwego 
młodzieńca znajduje się od 5 lat w nie- 
woli.

Steele. Miejski zawiadowca towarów 
spożywczych Voigt zamierzał za pośred- 
nictwem pewnego agenta przemycić 200 
centnarów cukru, którego w sposób ,sprze- 
niewierczy z pewnym rzeźnikiem nabyć 
zdołali. Paskarstwo tó jednak się nie u- 
dało, ponieważ cukier zabrało miasto dla 
ogólnego podziału.

Dnrimynd. Na tutejszym . sądzie przy- 
sięglych toczyły się tymi dniami rozpra- 
wy przeciw drukarzowi Grahlowi i in- 
пут osobom oskarżonym o nieprawne do- 
starczanie szczególnie ,kart na chleb. 
Stwierdzono, że swego czasu tygodniowo 
rozdawano nieprawnie 60 do 70 tysięcy 
kartek na chleb. Grahla skazał sąd na 9 
miesięcy, matkę jego na rok i tydzień i 
1000 marek grzywny, niejakąś Jendrze- 
iewską na 9 miesięcy i 2000 marek, Ma- 
jewską na tydzień wiezienia.

Strejk rolników.
W dawniejszych dobrach cesarza nie- 

mieckiego w Swarzewie przy Chełmży 
w Prusiech Zachodnich zàstrejkowali 
wszyscy robotnicy. Powodem strejku jest 
podobno aresztowanie jednego z robotni- 
ków, który obić miał syna zarządcy dóbr. 
Strejku,jacy zagrozili karą śmierci każde- 
mu, ktoby się odważył podjąć pracę. Całe 
gospodarstwo obsadziło wojsko.

Przesuwanie wojska polskiego. -,
Według podań gazet niemieckich 

dzień wczorajszy na Górnym Śląsku prze- 
szedł spokojnie. Ostatni goście kąpielowi 
w Goczałkowicach na żądanie władz woj- 
skowych opuścić musieli kąpiele. Gro- 
madzenie nad granicą wojsk polskich dotąd 
nie ustało. Lotnicy niemieccy donoszą, że 
silne oddziały polskie krocza na Cieszyn, 
wogóle cała okolica Bogumina przez 
wojska polskie silnie jest obsadzona.

Wielkie nieszczęście.
Straszna eksplozja trzech wielkich na- 

czyń benzolowych zniszczyła w czoraj nie- 
omal cały zakład fabrykacji olejowej Thor 
linga w Marburgu nad Łabą. Wielki pożar 
zdołano po uciążliwej pracy umiejscowić. 
Dotychczas odnaleziono 5 trupów zatru- 
dnionych tam robotników męskich i nie- 
wieścich. Szkody są olbrzymie.

Zatwierdzenie pokoju w Ameryce.
Z Waszyngtonu donoszą, że według 

wszelkiego prawdopodobieństwa pokój w 
tym tygodniu przez Amerykę zostanie- 7Л- 
twierdzony.

warcIToIśEą potçpîamy^najenergicznîéî a 
Zarządowi dzielnicowemu N. S. R. wyra- 
żamy nasze zaufanie ; druhowi Piesze i 
Hałasowi ślemy nasze pozdrowienie.

Zarząd.

jubileusz sokoli.
Gniazdo sokole we Wrocławiu obcho- 

dzić będzie 7 î 8 września br. uroczystość 
jubileuszową. Zapraszono także sokol- 

stwo w Westfalii i Nadrenji. Nie wątpi- 
my, że znajdą się na obchodzie nasi za- 
stępcy, choć dziś podróżować tak trudno.

Handel polsko-amerykański.
Konsulat amerykański w Warszawie 

otrzymał od rządu amerykańskiego mado- 
mość, że Polska należy do państw, korzy- 
stających z pozwolenia wywozu z Ame- 
ryki wszelkich artykułów i towarów. 
Wszelkie więc przesyłki z Stanów !Zjed- 
noczonych północnej Afheryki do Polski 
transportować można bez poprzedniego 
pozwolenia.

'• Z różnych stron Polski.
Pelplin. Kanoniczną instytucję na 

probostwo w Kościerzynie otrzymał w 
czwartek dnia 21-go b. m- ks. proboszcz 
Ignacy Nawacld z Drzycimia, a w piątek, 
.dnia 22-go b. m. ks. proboszcz Bolesław 
 Masłowski z Kościerzyny na . probostwo ׳
Iw Drzyeimiu.

לך  Dotychczasowy kapelan wojsko- 
wy ks. wikary Franciszek Bork ustano- 
wiony został jako wikary w Papowie To- 
ruńskiem.

Obawy Francuzów przed Niemcami.
W czasie rozpraw nad zatwierdzeniem 

pokoju z Niemcami w izbie francuskiej ża- 
Iił się poseł Chappedejąine, że państwa 
sprzymierzone toczyły rokowania z Rze- 
szą niemiecką à nie z poszczególnemi nie- 
mieckienli państewkami. Przyznano 

■Niemcom nie )00 tysięcy wojska, lecz 100 
tysięcy kierowników wojskowych dla przy 
szłego pdwetił. Przy końcu posiedzenia 
poseł Fournier omawiał plan stworzenia 
międzynarodowego parlamentu, któryby 
więęej' dawał ,bezpieczeństwa niż związek 
■narodów.

Angielscy lotnicy w Rosji.
W pewnym apelu do wojsk sowjetów 

oświadczył Trocki, że w Rosji zgromadził 
się angielski oddział lotników składający 
się z 6 tysięcy osób tak, że niebawem na 
wszystkich frontach spodziwać się należy 
natarć lotniczych. Od tego natarcia żale- 
żne jest dalsze istnienie obecnego rządu 
sowjetów.

Beigijczycy żądała opanowania rzeki 
Skaldy.

Belgijski minister Segbers oświadczył, 
że Niemcy nie mają obecnie wielkiego in- 
teresu nad wolnym portem antwerpsldm, 
zażądał przeto dla Belgji opanowania rze- 
ki Skaldy, aby Niemcy nie zniewoliły Ho- 
landji fld zasunięcia zasówki przed porta- 
mi belgijskimi.
0  belgijskc-hoEenderskiem nieporozumie-

niu.
. Naprężenie pomiędzy Holandja a Bel- 

gją coraz więcej się wzmaga i nie wyklu- 
c ?,omem jest, że wskutek tego nieporozu- 
mieni anastąpić może nowa wojna. Głów- 
nym powodem zątargu jest to, ze Belgja 
żąda od Holandji opanowania rzeki Skal- 
dy. Holenderczycy oświadczają natomiast, 
,że wszelkie uroszczenia opanowania ja- 
;kichkohviek bądź części Holandji uważać 
’będą za wypowiedzenie wojny.

Ї  r o i n v d i  s f r m
y Zniesienie niemieckiego święta nara- 
doweog. Pruski minister dla spraw wew- 
nętrznych zwrócił się do nadprezydentów
1 prezydentów regencyjnych z odręcznem 
;pisem, w którem pomiędzy innem donosi, 
aby w dniu pamiętnej bitwy pod Sedanem 
nie wywieszano chorągwi na gmachach 
publicznych, ponieważ to nie odpowiada 
obecnym stosunkom. Nie należy narodu 
w czasie׳ jego największego nieszczęścia 
•Liiamucać dawniejszemu zwycięstwami 
■Jrzes .demonstracyjne wspomnienia, lecz



orty Althoff
!Sodium

plac• ces. Fryderyka. 
W piątek, 29 sierpnia 
wieczorem o gode. 7‘|a

bes przerwy
w programie wiel- 

komieiskim 
cyrku Corty Althoffa
W sobotę, 30 sierpnia 
w niedzielę, Зі sierp.

codziennie
8 ! *  przedstawienie
po poi. oSiwiees- 07*1,
Sprzedaż kart u G. Lei per- 
ta 1 pray kasie cyrkowe).

Porządna i uczc iw ej

dziewczyna
do domowej roboty ро»i 
trzebna od 1 wrześnie.

J. Stachowiak, 
skład skór,

Buarl W. Hoohstr. 8 7 .;
Poszukuję

służącą
do wszelkiej pracy do׳״ 
mowej.
J. Chudziński
Bochum, Otłostr. 48.
А0ІВК0ГЇ №Ui!il!$№

Znawca chorób. 'י
Wielkie i długoletnie ; 
doświadczenie w le-: 
czenia wszeik. chorób. ,
Essen, iteeinischesir 14.
Godziny: Od pól de 10-1>
1 od poi do 4.7. W nie-, 

tylko przed poL.

M o k rz ia ii łóżek
osuwa pod gwarancja na- 
tychmlart. Podać wiek lpleć.! 
Porada darmo. Dom wysył- 
ko wy BAVARIA, MOnchento 

Agneestr. 8.

13110118110 laîywanj״
w mniejszych ilościach•, 
w paczkach poczto-) 
wych dostarcza znowu
Eugeniusz Saramerieldi.
dawniej ОИ0 eiDBilS, \

taDr.taDaMdo zażgmanla
Grudziądz (Westpr.) -,

do
nabożeństw a

poleca

״ W iarus Polski״
Bochum

nl. Klasztorna 8.

I

I

Gdzie pójdziemy 
w niedzielę 

dnia 31 sierpnia1?
Naturalnie 

DO WERNE,
bo tam urządza

Тош. W 0iz i82v pod їїтщ a .  Kazimierza
na sali pana Wortei manna przy ulicy Hellwegstr. swój

pierwszy wieczorek familijny
urozmaicony przez śpiew, deklamacje, monologi i na 
końcu odeganiem bardzo zajmującej sztuki teatral, p. Ł; 

״ WESELE ZOSI״ .
Początek o  godzinie 3 po południu.

Na wieczorek ten wszystkich Rodaków i Rodaczk: 
mile Zapraszamy. Zarząd.

O berhausen  II.
Miejscowa Rada Ludowa

ucrządza w ogrodzie pana Conzendorfa 
(Mausefalle) przz ulioy Falkenstein 120, 
w niedzielę, dnln 31-go sierpnia r. b.

majówkę.
Majówka będzie bardzo urozmaicona, 

połączona z TAŃCEkj.
Początek o godzinie 3  po południu.

O liczny odział prosi
/  Zarząd.

B aczność I
Rila

ттттштш̂тшштшштштштштш
Baczność Essen — Altenessen i okolica!иммттаяллтхявжюлж.

N arodow e S tro s n ic tw o  R o bo tn ików  w A lte n e sse n  Ц . 
urządza w niedzielę, dnia Зі sierpnia o gods 5 po poL 
na sali p. Nottenkämpera (przystanek tram. Karlsplatz)
uroczysty obchód Konstytucji 3 maja 

i Bitwy pod Grunewaldem.

Lünen-Süd, B aczność!
ммеаш za®, w m m

urządza w niedzielę dnia 31 sierpnia r, b 
w lokalu pana Me erilnga

w i e l k ą

zabawę.
Muzyka będzie podwójna, na dudach i dents. 

Początek o godz. 8  po południu. m
im
m
p t

Zarząd. $

Wstęp: Dla zorganizowanych w Zjednoczeniu 
Zaw, Polskim 1 mk. dla mężczyzn, dla nie- 
wiast 50 fen., zamiejscowym członkom służy 

kwitarjusz jąko legitymacja.

1. Koncert drub a H. Jankowskiego. — 2. 
uroci^ i jedną zwrotkę: ״Boże coś Polskę". —

stęp Kola śpiewu ״Gwiazda' z śpiewem 
orkiestry i ״Bracia rocznica". — 5. Do- 

inccrt — 7. Mowa uroczystościowa (mówca 
yatęo ״Sokola" oddział żeński i męsld. — 
— 11. Sole wy: ״Wisła" 1 ״A witalźe". — 
etwa Polek. — 13. Koncert — 14,' Dekla- 
eci". — 15. Śpiewy: ״Polonez towarzyski" 

17. Deklamacje : ״Cześć Polsce" I ״Mogiły“.
•a Koło amatorskie ״Sienkiewicz".

!umorystyczna. (Uciechy pełne miechy.) 
członków oraz gości przez członków

f t l j l .

Powitanie członków 1 gość'. — 4. 
 !Rota Konopnickiej" z towarzyszeń״
klamacjlej: ״Hymn wolności“. — 6. 
zamiejscowy). — 8. Koncert. — 9. 
10. Deklamacja: ״Kochaj tę ziemię". 
12. Występ dziatwy z porobi Towar 
roacje: ״Podajcie <Hoń“ l_riel£rzymi 
i ״Orły sokoły". -  16. Koncert -  

— 18. Teatr amatorski, od 
sztuka

Kawal e r ,  lat 36, rzemieślnik, pragnie się 
zapoznać z panna w stósownym wieka, celem

o ż e i i l c i s ,
Łaskawe oferty z dołączeniem fotografii 

uprasza się nadesłać do ekspedycji ,W  arusa 
Polsk. pod nr. 861. Dyskrecja rzecz honorowa.

Na powyższą 
wyprowadzonych się

♦  Bank L u d o w y  ♦♦
♦

poręka.

Ф
Ф

spółka 7. nieograniczoną

za porrocznem  wypowiedzeniem 4 ^ ־1 י 
״  kwartalnem ״ ״ 3°|0 
״  m lestęcznsm  2 ״ ״  V I9 W
״  każdorazow em ״ ״ 2°  I0

Wobec zniesienia konta czekowego i konta w Ban- 4 pr 
ф. ku rzeszy# uprasza się pieniądze przesyłać przekazem״

Pocztowym lab też listem pieniężnym. *w! ' '

♦ ♦ ♦ ♦ ♦ l » l ♦ ♦ ♦ ♦ ♦
а 1 В і# ® @ 0 в Я В в Н в а в В В В В И В в Є 1 в Н Я В В В Я Ю В ІВ В В  
gj Beeznośó Rodacy! Baczność Rodacy* ®

I Biuro prawnicze P.Gnialczyk
w Herne, przy ulicy Nowej e,

m Ї! biuro w  Bochum, przy u licy Młyńskiej 14, 53
g$ udziela porady prawnej i podejmuje prowa-

dzenie proceed w  przy wszystkich sądach.
מ  в  m sa вя я  я  я  в  я  я  п аз в  я  m га «а я  m m а  «  т я  в  в זа а* «5 m ?5?0 מ! 

5Dzielną

sprzedawaczkę
poszukuje się zaraz. Osobiste przedstawienie

OSKAR FROMM, H arten  I. W.
Ewalda tr. 102-104.

Interes specjalny odzieży męskiej 
i damskie!.

В

K a p e lu sz e , c z a p k i, k o łn ie rz y k i, r ą -  
k a w ic z k i, b ie liz n ę , p a r a s o le ,  la sk ie  
—  —  s z e lk i  —  у — -

poleca po cenach dostępnych *

Schmitz’a dom mód
Centrala kapeluszy, BOTTROP,

ul. Hochstr, 40 a.

S iln i!  £
bądź rodzaju,

medyeyna nie pomogła, wy- 
byś mogą w sposób -

m agnetopatyem y. Tysiące chorych w ten  sposób)
wyleczono. Liczne świadectwa osób wyleczonych 
wyłożone do przeitaonia. —  Na 

niewieścia.
Pant Santurowa, )

egzamin, ma gna łopatka 
iastytnta berlińskiego.1

Th. Santuha, 
egz. magaetopat nowo- 
jorsklej szkoły rządowej.
Eickel І! (pry Wann«) prayet
efiî!7|n», кпуііімі• Od 8-12 przed poL 1 od 3—6* 
uOfiZIłłs prZsjĘU. pe poi, W niedziele od 8-1.

Szanowny Panie Santora! D--4*41ę Panu, 
serdecznie, ze tak dobrą pomoc, żaki ej mi Pan 
udzielił. Byłem już u rozmaitych lekarzy 
I także w domu chorych, wszystko mi jednak 
nie pomogło. Krewni z Westfalii donieśli ml
0 Panu. Udałem się też natychmiast do Pana
1 odzyskałem przy pomocy Bożej zupełnie
je zdrowie. י׳

Fr. Lengnowekl. 
Westpreusseo- Kr. Stuhm,

Oznaki i stemple,
Oznaki emalia i tłoczone z napisem oraz 

z podobizną świętych, medalloniki dlà Bractw, 
medale na obchody jubileuszowe, pamiątkowe 
i nagrody, oznaki dla zarządów.

Pieczątki czyli stemple dla Towarzystw, 
handlu i przemysłu dostarcza podług nade- 
słanych wzorów lub rysunków, na życzenie 
służę katalogami.

St. Eochowicz
Ge!6enkirehen, Ueekendorferstr. nr. !48.

lltoania, palta |
И ВШ И ВВЯВВВЯВВВВВІВИ ВВВВ
m
в  ________________  _________

ä  z dobrych wełnianych towarów przed- ® 
£  wojennych poleca zakład krawiecki gj

St. M alchrow icz 1
|J w ieść Franc. Nowak 

H e rm e , u l. N o w a  8 B . 
B S a s s a e e  5 в а « 4 й 1 ш в ^ а я а я 1 1

Baczność Rcdacyl
Z powodu wydzierżawienia jednego lokalu

znacznie zniżone ceny.

Meble#
wyprawy, kanapy rtiaterece

z dobrego  materiału wyrabiam w własnym 
warsztacie. Znajomym daje na dogodną od- 
płatę i polecam wszystko w największym wy- 
borze. Komu zależy na dobrych materiach, 
niech się zgłosi do

Jana Barańskiego, Wanne,
Hindenburgstr. 134.

Mam na sprzedaż

7  mórg dobrej ziemi,
w tera 3 morgi łąki, 2 krowy robotne, 1 świ- 
иіа, 9 kur, 5 gęsi i wóz*. І І  cent. węgli, 12 rac־ 
trów drzewa i wszystkie przyrządy. Cena 
22000 marek, wpłaty 3000 mk. a reszta do 
1 października. Zgłoszenia przyjmuje
Jan Bfiszft marna, Bai1aHBiiir.67.B9r1muBd.

© і в е г е т
z 12 morgami ziemi, łąki i ogród w  o- 
żywionej miejscowości jest zaraz do sprzeda- 
nia. Ceną 100 000 m!c., wpłaty 30 000 marek. 
Oprócz tego mam jeszcze kilka mniejszych 
i większych oberży przy każdei wpłacie.
fi. m im i  Mzsro goto! ־־.

(Wilhelmsbriick, Kr. Kempen.)
штт

Baczność!
018 роюгзсаіаш пніанбш яз Вбглу 81881$.

М ат kilka

domów
interesownych, i domów dobrze się pro־׳ 
centujących, pod dogodnemi warunkami, 
w kilku miastach Górno-Śląskich zaraz 
na sprzedaż .  Wpłaty 20—50 000 mk. 
Domy są w dobrym stanie.

Zgłoszenia przyjmuje
Wiktor Łukasik, ЇІГВ8і!Н, OJCU.

Postschliessfach 52.

Baozaość Polaoy w Oełerteld I 
Podaję wszystkim polakom do 

wiadomości, że mam zawsze 
świeże transporty

ś w i ń
różnego gatunku na sprzedaż.
Dostawiani tylko zdrowo świnie 
i za cenę umiarkowaną.

Z poważaniem
№«4г. łWtiaofiB, Gstsrisid, srsDoaistr. 15. Tel. 531.

H alenilsirz zeb rań
Narodowego Stronnictwa Robotników

na niedzielę, dnia 31 sierpnia rb. 
Brambauer wiec o godz. 2 u p. Vogta, 

Waltroper nl.
Schonnebeck wiec o godz. 2 u p, Winkel- 

höfer, Mittel nL
Golonią-Coin wiec o godz. ї ї  u p. Go-

skowskiego, Krämerweg 36,
Marten w iec o godz. l u p .  Kortmanna, 
JBochumer ul.

Rünthe zebranie o godz. 2 u p. Rensing. 
Oberhausen II zebranie o godz. 1 u p.

Tëppa, przy Knappenmarkt. 
Meckinghofen zebranie o g. 11 u p. ??? 
Scharnhorst zebr. o g. 2 u p. Suntropa. 
ST-Börnlg zebr. o g. 4 u p. Markmanna. 

'B.-fiam m e zebranie o g. '4 u p. Stanga, 
.Hamborn II wiec o godz. !0  rano u p. 

Spiekermanna w  Dbg.-Beek, Ostacker- 
weg 46.

O liczny udział w powyższych wiecach 
i zebraniach uprasza

Zarząd Dzielnicowy.
Baczność Herne-Baukau filja I N. S. R.

Nadzwyczajne posiedzenie odbędzie się 
w niedzielę, dnia 31 sierpnia rb. o godz. 
fi rano zaraz po polskiem nabożeństwie w 
lokalu p. Baaka, przy ul. Biemarka. Po- 
nie waż są ważne sprawy do załatwienia 
uprasza się wszystkich członków o jak 
i ,!liczniejszy udział. • (2)׳

Zarząd.
Baczność Wanne-Zachód.

Wykłady gramatyki i  pisowni w dal- 
.̂ zym ciągu regularnie co wtorek wieczo-
rem o godz. 7 się odbywają. Wzywa się 
wszystkich rodaków i rodaczki pragnących 
się nauczyć pisać i poprawnie wymawiać, 
:1 zwłaszcza młodzież naszą, do licznego 
uczęszczania na karsa. (2)

■ _________ Miejscowy Kom.
Baczność Witten!

Wykłady Uniwersytetu Ludowego b’4- 
dą się także odbywać w Wittęii przy Wił- 
helmslust, Crengeldanz ul. 38. Pierwszy 
wykład w piątek o godz. 9 rano \  o ö po 
południu. Miejscowości jak W etter, Èas- 
pe, Hagen, Annen mogą tam udział brać.

(2)________  Zarząd N. S, R.
Filja II Zjedn. Zaw. Polsk. v/ Ickern.

podaje do wiadomości, iż zebrąnie odbę- 
dzie się w niedzielę, dnia 31 ^iebpnia rb. 
o godz. 10 przed poł. na sali p.; Abend- 
barta. Q liczny udział prosi

Zarząd.
To w. gimn. ״ Sokół" w Wattenscheid.

Zebranie odbędzie 8^  w niedzielę, 
dnia 31 sierpnia rb. o gocjz. pół 10 przed 
poł. w lokalu p. Prokopa. Z powodu omó- 
wienia rocznicy jest obecność każdego 
druha i druhny pożądana.

C zołem !_________________ Zarząd.
Baczność Hochlarmark.

Zebranie Tow. Czytelni Lud. odbędzie 
się w niedzielę, dnia 31 sierpnia rb. o go- 
dżinie 4 po południa u p. Lücke. У liczny 
»dział prosi Zarząd.

Baczność Herne-Baukeu!
WIELKI WIEC OŚWIATOWY

odbędzie się w  niedzielę, dnia 31 sierpnia 
rb. o godz. 3 po poł. w lokalu p. Baaka, 
Bismark ulica. Mówca zamiejscowy. Po- 
nieważ ważne sprawy są do załatwienia, 
zatem uprasza się o liczny udział Szan. 
Rodaków i Rodaczek. Aby nikogo nie 
brakło. Konntet miejsc. Tow.
. Zjednoczenie Zaw. Polskie w Annen

urządza w niedzielę, dnia 31 sierpnia rb.
ZABAWĘ LAT0WĄ 

w lokału p. Kaleske, Wittenska ul. 2Ї, na 
którą Szan. Rodaków oraz Rodaczki jak 
najuprzejmiej zaprasza fcarząd.

Baczność Westenfeld!
!Tow. Czytelni Lad. urządza w  niedzie- 

lę, rdnia 31 sierpnia rb. o" godz. 11 przed 
południem walne zebranie, na które się 
wszystkich' czytelników i życzliwych nam 
rodaków zaprasza. Zarząd.
Tow. Czytelni Ludowej w Wattenscheid

Zebranie odbędzie się w niedzielę 
dnia 31 sierpnia rb. o godz. 10 przed poł 
w  Czytelni Lud. Obecność kąfdego czy 
telnika pożądana. '״  Zarząd.

Elem entarze, Kateohizmf 
oraz Historje świąte

poleca dla szkółek

K sim niLW iauJSi Wojski 010,


